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Wychodzi codziennie po południu, oprócz niedziel i świąt uroczystych. 
W soboty z dodatkami łlustro\Yanemi dla prenumeratorów, „ „ Egzemplarz pojedynczy 3 kop. 

Prenumerata Vł Łodzi wynosi: 

Rocznie 6 rb., półrocznie 3 rb., kwartalnie I rb 
5'l kop., miesięcznie 50 kop. 

Za odnaszenie do domu 10 kop. mleslt;cznle. 

Zagranic~ miesięcznie rb. I. 

Red.aktor lub jego zastępca przyjmuje interesantów w sprawach redakcyjnych 
od 9 do 1 w redakcji - Widzewska 106a. i od 7 do 8 w administracji ulica 

Przejazd 1. 
Redakcja ulica Widzewska nr. 106a (Telefonu Nr: 20-22). Admnistracja -

Przejazd nr. 1 (Telefon 20-30). Nr. skrzynki pocztowej 570. 
Rękopisów drobnych redakcja nie zwraca. 

.. .. Na stacjach kolęjowych 5 kop. 

Ogłoszenia: Nadesłane na I stronicy 50 kop. za 
wiersz lub jego miejsce, wśród teksłtł 

60 kop., reklamy po tekście 15 kcp., nekrologja 
15 kop., Ogłoszenia zwyczajne 10 kop. Zamiejscowe 
po 12 kop. za wiersz nonparelowy. Ogłoszenia małe 
1 I pół kop. za wyraz. Każde ogłoszenie najmniej 

IO wyrazów. 

Kantor własn~: Warszawa, Marszałkowska 81a m 16. Tel. 198-65. Filje: Zgierz, Aleksander Lach, kiosk kolportacyjny. .. Zduńska Wola, Księgarnia Welenowskieli?:O· 

TEATR POLSKI 
Cegielniana •r• · 63. 

Dziś 

w piątek „HRLKJ\" J Jutro, w sobotę, WAWRlYHJ'' Otwarcie sezonu 
drainatycznego '' 

Staffa. 

TEATR POPULARNY Jutro ,,GRl·GRI" Konstantynowska 16. 

Zarząd Lódzlriego .Żydowskiego Tow. Dobroczynności 
zawiadamia niniejszem, że 14-go, a w razie niepogod3 21-go b. m. odbędzie się 
na dochód tej instytucji , 

,,DZIEm KWIATKA'' 
Oc;oby, pragn~ce udziałem w sprzedaży kwi n tka przycz) nić się do powo

dzenia zQbawy, proszone są o Jiczn& "Zapisywanie s•ę u pa1i dzielnicowych, któ· 
rych nazwiska i adresy zostaną poilane w kronice dnia. 1131-2 

Powrócił 

Dr. L. Prybulski 
Ili„ Pełutł!liowa N! 2. Telef. 13·5J. 
Specjalista choró!J: sk@rna, włosów, wene
ryczne, moczopłGiowe i niemocy płciowej. 

1130-5 

Dr. M. PAPIERNY 
AKUSZER 

c==== powrócił. 
1129-3 

ProfeaOł" 

Tadeusz Mazurkiewicz 
dyrektor „LUTNI" 

udziela. lekcji gry fortepianowej oraz teorji mu
zyki. Piotrkowska 1081 .Lutnia.• tel. 21-75, 

rrzyjmuje 11-1 i 7-8. 
243-1 

Inkasent 
z kaucją, potrzebny 
Zgłaszać się od 7-8 ul. Przejazd 

Nr. I. 

W przededniu 
pertraktacji pokojowych. 

Pertraktacje pokojowe pomię
dzy pełnomocnikami bułgarskiemi i 
tureckiemi rozpoczn~ sit: jeszcze w 
tym tygodniu. 

Czego oficjalnie chcą bułgarzy, 
mni~j więcej wio.domo; jest to jnd
nak takie minimum ich żądań, że 
prawdopodobnie dla tego tylko po· 
stawiono takie żądanie, żeby by
ło z czego opuścić. 

Tymczasem panami położenia. 
są turcy, więc świat dyplomatyczny 

interesuje się tylko tern, jakie wa
runki przy 7;iwarcia pokoju oni po
stawią.. 

Dyplomacja rad:iby pozostaw!ć 
na boku wszystkie inne sporne spra
wy, a pertrJ ktacjc prowadzić tyl
ko o Ad.rjanopol, gdyż tu tkwi sed
no miłej sprawy. 

Zdziwienia więc wywołało· żą
danie Buigarji, aby Adrjanopol roz
dzieEć na dwie części i zniszczyć 
ufortyffk O\Vanie. 

Bułgarzy przecież rozumieją, że 
przyjęcie przez Turcję podobnego 
projektu, W)'\'-'Ołałoby rewolucję i 
upadek rządu turcckugo. 

\V ostateczności Bułgarja mo~e 
tylko licLyć na utrzymanie si0 przy 
Kirkilissie i przylegaj~1eych do niej 
terytorjach. 

Wielkie mocarstwa przyrzekły 
Bułgarii i Turcji ułatwienie w u
zyskaniu większych µożyczek, aby 
państwa te r.io~ły uregulować 
jako ta\0 swoje interesy finansowe, 
które obecnie i::ą w opłakanym .sta
nie. Dalej pop~rcie wielkich mo· 
carztw nie sięga. 

Urounto~li Di~tomrne 
w Holandji w Ensiked. 

(Z ob~ji setnej ro:i.:nicy uwolnienia od 
Frant.luzów.) 

W tyeh dui!lch redakcja nasza otrzy· 
mah liEt od pewnego robotnika-polaka, któ
ry przed laty, prześladowany nic powodzenia
mi w kraju. wyemigrował w poszukiwania 
lep;zej doli do HolandjL 

List jego jest przepojony r:,;ewnli ~no
stalgją. Pragnie dać swym zn~jo111ym i kt;le
gom-roiłotnikom, ana6 o swtł egay te:u:j! l 

w sobotę 

dlatego nadesłał nam opis uroczystości w 
Holandii. z okazji setnej rocznicy wycofania 
z tamtąd armji Napoleońskich. 

Przypuszcza, ż~ opis tych obchodów 
zainteres::ije nas, choćby z powodu antytezy 
uczuć, jakie ogarniailł polaków na wRp,om• 
mema czyn w .b• ga wojny" - N11poleona, 
o powite w lat P.etce, 

Dla Niderlandów jest to p~miiitka odzy
skania wolnoś~i. dh P0lski-l'l1willl 7.nwie
dziony::h na·1~ieii, 7.tiiweczonycli wysiłków 
bohaterskich. Opi~y. tyr.h uroe7.y~tosc1 daj11 
się skreślić w tej mniej więcej sylwetce. 

Wiadomo z histurji, że Napoleou w r. 
H!l2 r. przedsiębion\C wielką wyprawę na 
Ror.j~. po drodze wkraczał do oś..:iennych 
puńl:!Lw, narzuc11jąc im swą żelazną wła(he. 

JJOl powyisr.y spotkał właśnie dzi-iej• 
ezą Holandj\'. Król Henryk I, przejęty pani
ką, utlał się do An:;lji. Napoleon tymczasem 
zwró.!ił ewe annje na Rosję.- Tu właśnie 
2łamał się jego potężny, wszechświatowy 
miecz. Z wyżyn tryumfów, staczać się począł 
w przapnść 11iopowodze1i., wreszcie csoblstej 
niewoli. 

Holandja przy pomocy ~'iojsk rosyjs'dch 
ścignj~cych fra?~cuzów, odzyskała zupełną 
v.oluo:ió i w dniu :rn i 30 sierpnia mogła już 
zatknąć swój sztandar llwycięEki nad fran· 
cuzami. 

W końcu więc sierpnia r. b. jaku w 
eetuą rocznicę szczęśliwego uwolnienia się z 
rod jarzma Napoleońskiego, przygotowywano 
się od tygodnia z górą do tego historycznego 
r.bchodu: J!Owkc.pywaoo setki ełiipów upięk
szonych uautępnie girlandami s~tucznego 
kw:e~ia, i gęsto porozwieszano różnokoloro• 
v.e hmpki. Oto domy prawie !oną w z1ele
rii. u~-ra !'placach pu'Jlic:;nyeh wzao:izą się 
w1:1paPiałe arkudy. Rzęsiste, różnokolorowe 
świa:!o Jamp<ik zalewa wieczorem miasto. 

Di1ia 29 E.ierpnia fabryki SI\ oieczyn· 
ne. Zewszl\d powiewają flagi o barwach ua
rodowyrh, 

Uiicami płyną niezliczone fale ludu, 
przybrnue w szaty odświętne, a nadto w sza· 
ty Zółte-jnko bnrwy narodowej. 

Mfodzież plci obojga, trzy:nająca się za 
rece utworzyła. 7-Wr.rtą kolumnę. Okrążyła 
w tanach i zwycięskim pochodzie miasto, za· 
trzymnjąc i:ie "'reszcie przed drz~wem Wol· 
ności (zasadzonem na pamiątk~ uwolnienia od 
francuzów) Rkładaj ą mu hołd, śpiewając ua
atępnie odpowiedni hymn. Puszczono w ruch 
wszystkie wodotryski i fontanny. Dźwięki 
orkiestr rozbrzmiewl\łY wokół. W godzinach 
popołudniowych niozwykły widok przykuł 
uwagę tłumów. Wyrusza pochód, maja.cy od
tworzyć wypadki, zostające w ścisłym związ
ku z rocznicą setną obchodu. Na czele po
st~pnje marszałek uroczystości, komisarz po· 
licji, orkiestra i t. d. następnie przedstawio
nym jest odjazd ks. Wilhelma V do Anglji, 
raly ezereg wybitnych generałów holender· 
akich i francuskich, biorących udział w ubie· 

irlych wypadkach. Żołnierze z obu obozów 
wreszcie 1:1am Napoleon na koniu, obok cesw 
rzowej, otoc~onej krewnymi i liczną świttl 
wreszoie wiele typów, wziętych z minionych 
historycznych dui. 

Vi'ie11inrem, z wiei kościelnych puszczO' 
uo Jiczno fajerwerki. Bale i tańce odhywałj 
się niemal w każdym domu. 

Tak obehodzouo w H landji święt(J Wcł 
ności. 

Id wuorai do iutra. 
(Kor. wł. ,Now. 0<1z. Łódzk.) 

Ateny, w sierpniu 1913. 

.Jakie! pr,,erażająco szybko t;;uzy a~ 
koło czasu, a jak krótka jod pamięf 
ludzka. 

Było to w piewien suchy, gc.rący dzieł 
wrześniowy Jlf?it.d c:i:terema laty. Ul'ce i pl91 
ce Aten zapełnione były tłumami, gestykulut 
jąoymi żywo i krzyczącymi :i: t.Jałego gai: 
dla. Jakieś zdenerwowanie panowało w p~ 
w:etrzu. Nie wiedziano dokłatinle, co było! 
co będzie. C'J chwila było coś noweę;o d( 
\.\·idzenia i słyszenia. Grupy z chorągw!am' 
greckiemi na czele przeciągały przez misBtl 
bezustannie. 

Setki zbierały eią w iuuom miejsct 
przed : człowiekiem, który wygłaszał jakieś nis 
miętne przemówienie. Wołar.o: hurra, hurra~ 
Wszędzie pełno wojska i brzęku pałaBzó"1 
Dz eń i noc - daikie pogłoski krążyły v, 
m!eścia. Mab papiery przebiegały w tłumi4 
z ręki do ręki, a na nich były napi:ly: „Nioc~ 
iyje rewolucja, niech żyje święta walka. .1 
z tłumu odzywały się głosy: ,Niech żyj4 
wolna Hellaila, niech żyje republika.• 

Pałace kRiążęce stały pu:"te i opróżoid 
ne. Mieszkańcy ioh opuścili Ateny i rozar,j 
pali się po całym świecie. A ludzie poważ 
mawiali: następca tronu Konstanty winie 
w11zystkiemu. Dobrze, że sobie poszedł. ~ 
dla obu stron byłoby nlljlepiej, aby nigdy nił 
wrócił. -

Mądry król Jerzy tymczasem siedzi" 
epoltojnie w swym pięknym zam!rn w zncisif 
nej Tatoi i filozof.cznia czekał na dslszy roz 
wój rzeczy. I miał rację. · 

Po owej rewolucyjce wojskowej dziś nil 
ma śladu. Led wie pozostalo wspomnieni Ef 
Zapewne dla tego, ie obecnie wstydzą si( 
aranżerzy tej rewolucji. 

Inny obraz. Cudowny dzień wioseonj 
tego roku. Białe, wesołe Ateny pogrą?lont 
w żałobie. Wszędzie czerń i fiolety. Di-wal 
ny biją, armaty grzmi!\ salut iałobny. C~~ 
ubrane, ciche masy ludności ulicach mi~ 
1.1ta. Latarnie okryte kirem. Las chorl\f;V'i 
powiewa z półmasztu. Przywie:r.iono t!o 
brego króla Jcrz<>go z Salonik zamordowane 
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go tam Tllkll nieg'.ldziwca. Teraz bQdzie 
wazystko inaczej, m6ww::io, Ale czy le· 
piej'? 

Dziś 'llnaleziono jn~ na;wygorlniejszą i 
Hdawalniającą odpowiedź. • Wszystko", mó
wi się dzisiaj, pnys..:ło, jak musiało. Kto 
wie, coby się stało, gdyby król Jerzy był 
jtiszcze przy życiu." 

M ~tdra dobroć zamordowanego króla U· 

stępuje coraz więcej w cień. Teraz rację 
mają żywi, armaty greckie i k1ól Kon
stanty. 

Naród zawsze potrzebuje osobistości, w 
którą możę wierzyć i dla której może upra· 
wiać kult. Ostatnie dwie wojny zaprowadzi· 
ły króla Konstau tego na szczyt popularności i 
wp!ywów. Zapewnił on sobie u swego na· 
rod.i. w ciągu pięciu miesięcy, miejsce, za ja
kiem ojciec jego daremnie gonił pr:.ieź pięć 
dzie8iątek lat. Że król Konstanty dobrym 
jest wojskowym, wiedziano z góry, takie wro· 
gowie przyznali to. Pozatem od pierwszej 
chwili, gdy stanął na czelo wojska. wywierał 

on przemożny wpływ na żołnierzy, a w tem 
właśnie lkwi klucz do rozwiązania pytania o 
zwycięstwa bezprzykładue Greków, 

Król Konstanty nie wiele namyślał się. 
Wiedz i ł, gdzie i jak zabrać si1;1 do rzeczy. 
Od pierwszego dnia pewoym wzrokiem i sil· 
ną ręką wydobył z swy•!h Greków co potrze· 
bował i w co nie każdy chciał wierzyć, ~ła· 
fciwość wiern~go, twardego i dzielnego żoł
nierza. Wynajdując niejako dzielność żol· 
n1 erza greckiego, budząc h i umacniaJąc, 
stworzył ze swej 1i.rmji cięty instrument i 
znalnił nową a 1:1ilną łączność pomiędzy sobą, 

a arn.ią, Jest on obecnie naprawdę przewo· 
dnikiem uarodu, jest wcieleniem stuletnich 
życze1\ greckiego narodu. 

'fak więc wjazd króla do ętolicy ozna
czał podwójny historyczny moment. Przybył 
w pospolitym mundurze polnym, bez wszel
kiej okazałości zewnętrznej. A gdy stuty
sięozne tłumy grzmiącymi okrzykami witały 
go, zdało się, że wszy8tkie bł,dy i nieporo
zumienia przeszłości znikły be~ śladu .• Wczo
raj" jest wymazane, a dzieli si~ daleko N 
, dzisiaj". N. 

Echa pobytu Kokowcewa 
w N. - Nowogrodzie. 

Podczas bankietu wydanego przez 
kupiectwo jarmarczne i1a cześć prezesa f mini· 
strów, Kokowcew w odpowiedzi na przemó• 
wienie prezesa komitetu }armarczego uświad· 
czył, żo gotów jest dać wyjaśnienie w głów
niejszych sprawach poruszonych przez kupie· 
ctwo, zastrzegając się jednak, że wyjaśoieuia 
jego bynajmniej nie będ!ł mialy wyczerpują· 
cego znaczenia, 

Między innemi w &prawie niezbędnego 
dla rozwoju handlu l przemysłu otwarcia 
&owych oddziałów banku państwa i Izb skar
bowych z operacjami bankowemi-Kokowcew 
powołał się na chwilowy brak wykwalifik • 
wauego personelu bankowego, jako jednej z 
przeszkód do pomno7.euia liczby oddziałów , 

1) 
li'. o. 

(mimowolne wywiady). 

W murach po • Dominikańskich. 

Prawdę mówi rosyjskie przysłowie: 
.od tiurmy da ot sumy nie otpirajsia. Ha, 
nic dziwnego - przysłowia są mądrością 
narodów, powiadają„. Dość na tern, że 
musząc likwidować pewną sprawę z przed 
laty (Najw. Man, z dn. 21. II mojej sprawy 
nie dotyczył) udałem się osouiście do pro• 
kuratorji, która oczywiście zarządziła za· 
Rresztowanie mię. Jak tego wyma~a po· 
rządek rzeczy prźewieziono mię najpierw 
do aresztów policyjnych przy ulicy Domi· 
o.ikańskiej. . 

Stare mury wiele pamiętają. Niegdyś 
rozlegał się w tych celach skupiony szept 
modlitw oo. Dominikanów, ciszę klasztorną 
przerywało tylko szla.panie trepek po po• 
aadzkach kurytarza, lub dzwonek kościelny 
wzywający na mszę św. uównoważone 
dusze. 

Dziś? Dziś tutj rojno, gwarno, za· 
miast krucyfik:sa na ścianach wypisane 
nazwiska wizytatorów późniejszych, daty, 
aforyzmy mniej lub więcej pornograficzne, 
w oknach pojawiły się kraty, zamiast klęcz• 
nika, cuchnący przedmiot codziennego u
żytku, noszący tu miłe imi~ żeńskie Para-

.NOWA OAZETA LODZKA•-5 wrze~nia 1913 roka. 

B. P. · W ciągu ostatnich ·1 lat ctwarto w 
Rosji około 20 nowych oddziałów, co świad· 
czy, ~e rząd uznaje dojrzał!.\ potrzebę i w 
miarę możności uwzględnia jf\. Kokowcew o· 
sobiścia współdziałać będzie życzeniu kupieu· 
twa w tej sprawie. 

Rozwój Rieci poczto\Vo-te1egrafiozuej, o 
który chodzi kupiectwu, - również zdaniem 
Kokowcewu postępuje raźno, obejmujj\C coraz 
bardziej oddalonti prowincje państwa. 

W sprawie potrzeby nowych linji ko· 
munikacji wodnej f kolejowej Kokowcew o• 
biecał poprzeć życzenia kupiecwa w miai· 
sterjum komunikacji, zazuaczająo, źe wszel• 
kim wnioskom kupiectwa w tej mierze oi·a· 
zywana będzie zasłużona uwaga. · 

Co do braku materjalu opałowego, pre· 
zes ministrów uznaje, że jest to jedna z do• 
tkliwych bolączek przemysłu. 

Widoki na przysporzenie paliwa płyn· 
nego są we dług wieści z półwyspu Arrszeroń.· 
skiego, bardr.o •słabe. N aj bogatsze źródła 
mfoiaue wykazują zastra~zające zmniejszenie 
wydajności; na nowe zaś terytorja nafciane 
w Ferganie, na Embie i na Uchcie nie U• 

sprawiedliwiają dotycliczas pokłacl:rnych na
dziei. Jedynem wy ; śeiem jest zatBm przejście 
od paliwa płynn · go do stałego i punkt cięż
kości cał&j sprawy leży obecnie w rozwoju 
przemysłu kamienno-węgielnego. Rząd ze 
swej strony czyni wszystko co jest w jego 
mocy dla poi;ierania tego przemysłu, budując 
własnym sumptem kolejki podjazdowe I obo
wiązując prywatrw drogi . żelazne do specjal· 
nych urządzeń przewozowych. 

Sprawę reformy samorządu publicznego 
prezes uznaje za bardzo za wiłą. Rząci zdaje 
sobie sprawę z kM1ieczności pewnych dodat· 
l1id1 zmian, a międViy innemi i zmiany prze• 
pisów o wyborach ·radnych ziemskich - i 
niebawem przystąpi do rewizji tych prze· 
pisów. 

W sprawie wystawy ws~echrosyjskiej 
w roku 1917 w Niż.-Nowog „ odzie z okazji 
stuletniego jubileuszu jarmarku- Kokowcew 
wstrzymuje się ze swem zdani~ ', zaiinacza· 
jąo jedynie, że termin dla unec~ywistnienia 
tego wielkiego projektu jest krótki, rzecz 
pociągnie za sobą, wielkie ofiary materjalue 
zarówno ze strony rządu jak i kupiectwa a 
rezultat bardzo jest wątpliwy, sądzl\C i 

eksperymentu wystawowego w r. 1896. 

Informacje. 
Telegraf w Mongolji. 

Główny zart!!d poczt i telegrafÓ\V 
wniósł do Rady minhitrów proj~kt budowy 
telegrafu w Mougolji. Koncesję na tele· 
graf w :Moagolji Rosja otrzymała na lat 
30. Opłata wynosić będzie l 5 kop. od 
słowa, (10 li.op. na korzyść Rosji, 5 kop. 
Mongolji). 

Rozporządzenie Synodu, 
Synod polecił konsystorzowi pilne 

zwracanie uwagi na porządek w księgach 
metry<'znych i w razie przejścia osoby pra
wosławnej na inne wyznanie, w księga ch 

metrycznych umieszciae odpowiednie adno
tacje, zawiadamiając ·o tern władze cywil· 
ne. ~ Szczególnie pilnie należy zwracać U• 

wagę na regestracje chrzczonych żydów, 
powracających na judaizm, 

Z za kordonu 
Aresztowanie agenta e• 

migracyjnego. Aresztowano w Trze
bini sprytnego naganiacza emigracyjnego, 
45 letniego Andrzeja Zająoa, pochodzącego 
z Zarzec, koło Jasła. Przeprowadzał przez 
granicę do Prus 5 popisowych. 

Aby oddalić .podejrzenie zukupH im 
karty kolejowe tylko do Chrzanowa, a na
stępnie miał ioh cichaczem prżeprawić przez 
granicę. Zając posiada jedną sztuczną no· 
gę. Potlczas rewizji znalazła policja w tej 
nodze cały zapas różnych papierów .. 

Między innemi było tam ukrytych ó 
ka1·t okrętowych na Brewę do Ameryki, 
przeznaczonych dla owych 5 popisowych, 
Nadto wykryto bloczek pruskiego towarzy
stwa okrętowego, n.:l którego usługach był 
Zając. Bl0cz"k wskazywał, że Zając już 
ki1ktiset robotników wywabił za morze. 7.a· 
jąca wydał władzom agent konkurencyjne
go towarzystwa okrętowego r.Austro-Ame· 
ricanyA. 

Z Cesarstwa. 
+ Lotnik aniołem. „Juinyj Kraja opo· 

wiada, że we wsi Jerka w pow. mirgorodz
kim gub, połtawskiej zaczę'a wśród ludn obie· 
gać legenda o białym aniele z wielkiemi 
skrzydłami i aureolą nad głową, który zle
ciał z nieba, zalecając posty i umartwienia. 
Włościanie, sądząe, iż ukazanie się anioła 
zwiastuje koniec świata, zaczęli sobie przeba· 
czać wzajemnie 11razy, kilka zaś kobiet po• 
szyło sobie nawet ~śmiertelne• .koszule. 

Pó~niej okaza~o się jednak, że aniołem, 
który wywołał taki popłoch w Jerce„ był ]o. 
tnik jakiś, który, wskutek z.epsJcia się mo· 
toru, opuśc i ć się musiał w okolicy tej wsi. 

+ Rycllło wczas. Wieś Woczurowo, 
gub. kostromskiej w marcu r. b. zwrócib się 
do władz z prośną o zatwierdzenie ustawy 
ochotniczej straży ogniowej. · Na początku 
b. m. wieś spaliłu się doszczętnie. W kilka 
dui po pożnrze włarlz1i nadesłały pozwolenie 
na zorganizowanie straży. + Strajk nafciarzy. Zarząd towarzystw 
pr:rnmysłu nafcianego w B11ku otrzymał do· 
n1es1eme oficjalne, że w ucząstkach n::ifcia· · 
nych Masztaszewa strajk zakończył się. Admi· 
nistracja, wobec uporu strajb.ująt.ycb, ~uwzglę
puiła żądania robotników. 

Z poważniejszych firm bez(:zynne są, na· 
dal &zyhy B-ci K obeł i Beuken-Oorfa, Ukła· 
dy między administracją a robotnikami zer· 
wane. 

W Groźnym sytuacja pogorszyła się 
jeszcze. Oct piątku zaczął się powszeelrny 
strajk we ~szy~kich groźnietif;kich szybach 
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szy; zamiast schludnego łóżka rr.niszego, 
szereg nar o wywichniętych nogach, brud
nych, porysowanych ostrem narzędziem; 
zamiast cichego "memento rnori•-z p zed· 
miejskich szynków cyniczua piosenka. 

W celi, do której mię wprowadzono, 
zastałem liczne towarzystwo. Wszyscy ci 
ludzie za małemi wyjątkami, byli grzeszni 
przeciwko siódmemu przykaz~niu. Różnica 
przekonań etycznych jednak nie przeszko
dzila nam po pewnym czasie wejść w sto· 
sunki bliższe, pomimo to, że spędziliśmy 
razem tylko parę dni. Lecz z początku 
traktowano mię nieufnie. 

Pewnego razu, zbliżywszy się do gru· 
py rozmawiających1 usłyszałem takie zda· 
nie: 

- Cóż, ty nie zginiesz, jak wyjdziesz 
z turmy, ty-fachowiec, dasz sobie radę. 

- Jakiegoś.!ie fachu? - zapytalem 
wdając się w rozmow~ z moimi towarzy
szami niedoli. 

Nic mi nie odpowiedziano. Lecz w 
milczeniu, które zapanowało bezpośrednio 
potem, w ironicznych półuśmiechach wy· 
czytałem takie lekceważenie mnie, nieomal 
pogardę, że skonfundowany, iż musiałem 
popełnić jakiś nietakt, odda!iłem się. 

Zmuszony przebywać przez parę dni 
w towartystwie ludzi o tak odmiennych od 
ogólnie obowif\zujących pojęciach etycznych, 
z ciekawością przyglądałem się moim tią· 
siadom. Byli to ludzie w różnym wieku, 
byli tacy, któr:r:y nie znali w życiu innego 
rzemiosła prócz złodziejskiego, byli i tecy, 
którzy pracując przedtem uczciwie, rzucili 
dawne zajęcie, czy to wskutek wrodzonej 
zbrodniczości1 czy to wskutek złych wpły· 

wów, zachęcających przykładów, r.zy też 
dzięki tej potężnej pani, która swoją żela· 
zną dłoniąi tyle ludzi pcha w ot!hłań wy
stępku, tej okrutnej nieubłaganej władczyni, 
Uórej na imię Nędza! 

A droga ślizka i pochyła. Powrót u
trurlniony, gny raz noga się poślizgnie. 

Nie was, g ~ njusze sztuki złodziejękiej, 
nie was, potentaci w swojem złodziejskiem 
społec.zeństwie, lecz wa·s - maluczcy w 
swym faclrn, was-parjasi, was-dzi<ici za· 
ułków podmipj;;:k irh. ofiary nędzy i ciemno· 
ty, was mi serdec rnie żali„. 

Zła wróżba~ 

Pewnego dnia stał się fakt, który sil· 
nie zaniepokoił przymusowych lokatorów 
aresztu policyjnego-mianowicie jedna z kur, 
spacerujących po podwórzu, zaczęła piać, 
Ze wszystkicll okien posypały się przekleń· 
stwa po<l adresem rozśpiewanej nieszczęs· 
nej kury. 

A kokosza wciąż nie baczlłc na nie· 
zadowolenie słuchaczów, wyciągała melan· 
cholijnie szyję i - piała. 

Tak stara śpiewaczka, z której głosu 
już pozostała tylko „dobra szkoła.M, a z 
wdzięków dawnych - nic, usiluje wziąć 
czysto wysokie (', nie widząr, że publicz
nosć zasłania sobie twarze wachlarzami i 
progrnmami, by ukryć grymas niesmaku. 

Dowiedziałem się, że pianie kury jest 
złll wróżb:} dla słuchaczy. 

Gry. 
Dla uµrzyjemnienia czasu · pomydłO· 

wość więźnia WJnalazla różne gry. Naj· 
popularniejsze z nich St\: zaganianie kaczekr 
baba i młyn. 

Nr. 12, 

nafoiauycb, pr~yczem nie waze;dzie przebieg 
etrajk11 jest spokojny, Były wypadki staró 
i gwałtów między etrajkujllcymi a łamistraj~ 
kr mi. 

lnie1ienie Jtaniw WYiatkownb. 
Jak donoszą z Warsnwy, rada mini· 

strów postanowiła znieść ochronę wzmoc
nioną w gubernjach: warszawskiej, lubd
skiej, siedleckiej, w pow. białostockim g11u. 
grodzieńskiej, w pow. kijowskim opróc1 
Kijowa, w Kiszyniowie, w pow. nleh.aan· 
drowskim i kowrowskim gub. włodzimier· 

skiej, w gubernjach: woroneskiej, knrskiej, 
saratowskiej, czernihowskiej, w Kazaniu i 
przylegających słobodach, w pow. ryskim i 
jurjewskim gub. Iifl.andzkiej, w pow. wier
choturskim, ekaterynburskim, krasnoufań

skim, ochańskiro, permskim, solikamskim, 
w Kungurze gub. pei ruskiej, w Samc;.rze, 
w gub, charkowskiej, oprócz Charkowa z 
powiatem, w pow. kaińsk..im, maryjskim, 
tomskim gub. tomskiej, oprócz Tomska i 
Nowomikolajewska, w pow. omskim, petro· 
pawłowskim, kokczetuwsiim obwodu akmo· 
lińskiego, w części okr~gów witymskicgo, 
olekmi1iskiego, w Witymiu pow. kh'eńskicgo 
gub. irkuckiej. 

W pozostałych miejscowościach, wy• 
liczonych w ukazie z dnia 29 sierpnia. r. z., 
jak równiet w niektórych miejscowościach 

generał • gubernatorstwa turkieE1tańsklego 

przepisy o stanie ochrony wzmocPioncj po
zostanj\ jeszcze przez rok, 

Z piśmiennictwa: 
\Vyszedl z druku :M 17 informatora 

Przemysłowo-Hand lowego, wydawany przeA 
inż. Jerzego Bauerertza, pod redakcją Dr, 
Żt!IM>łr1wa Grotowskiego, zawi0raiący ue.stępu
jące artykuły: 

\V przeglądzi1:1 eko:io1~1.czno-społecz· 
nym - Słów L.ilkoro o Poznań· 
skiem - Zet. 

Wielkie banki niemieckie w roku O• 

peracyjnym 1912 przea Dr. J, 
Frej licha. 

Mieszkania robotniczc-D. Ż. 
luteresnjj\Cą treść artykul6w u1,upełnia

ją: Głosy i odgłosy, !<ronika akcyjn~. ora11: . 
obfita kronika przemysłu i handl n. 

Informacje handlowe. 
Wyni!ci operacji. 

Tow. akc. widzewskiej manufaktury ba· 
wełnfauej Heinzel i Kuoitur. Kapitał za· 
khdowy rb. 6,000,000 . Z:1 32 operncyjny 
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Pierwsza polega na tem, że trzech 
siada jeden za drugim na podłodze, pt:zy
czem drugi silnie dzierży pierws;r.ego, by 
się ten nie wyrwał. a trzeci mokrym, skrę· 
c-0nym ręeznikiem bije tegoż pierwszego. 
· „Baba" zaś polega na tern, że jednego 
z graj_ących przyliliązują do ławy i walą 
silnie skręconym ręcznikit!m. Już to mokry 
skręcony ręcznik jest głównym atrybutem 
większości zabaw więziennych. 

„ iuyn" zaś polega na tern, że czte· 
rech siada na podłodze nogami :ku sobie i 
walą gdzie się da obcasami piątego, sia. 
dzącego pośrodku. 

Pomysłowo, wesoło, przyjemnie. 

nPrzy pracy." 
. Bawiąc już parę dni w towarzystwie 

moich nowych „przyjaciół", udało mi się 
o tyle zaska1bić ich zaufanie, że nie ogra· 
niczając się na obsem o waniu życia ~ ię· 
zieunego, mogę na podstawie ieh opowia· 
dań dać jeden obrazek z poza murów wię· 
zieunych, mianowicie naszego apasza „przy 
pracy". 

Lato jPst porą roku przez każdego 
mile spotykaną, nie sarka też na nie i nfa· 
chowiec"*). Oprócz licznych festów praw. 
dziwego żniwa, oprócz stalego operowania 
co niedziela w kościołach po kieszeniach 
pogrążonych w modlitwie ludzi, zja \Via się 
nowe źródło zarobku, specjalnie letnie. 
Wymaga ono wczesnego wstawania i spo
rej dozy obserwt1cji, opłaca się jednak so
wicie i naraża na małe ryz.vko, towarzy
szące zawsze w mniejszym lub wi12kezym 
stopniu sztuce złodziejskiej. 

(d, c. n.). 

*) .fachowiec• --ziodzieJ. 
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•oet~ł najec~any , , wozem,I odnoSJlłO . rany , Po uciąźliwych robo~aob , przygotowaw- , wzięło udział przeszło 20000 osób, Pod- dał dwie swoje krowy, aby zebrać pieDią• 
iłowy. . czych nurko-wie podło~yli miuy pod tylną czas , pochodu ktoś z tłumu krzykn~ł, że.. dze na koszta p~d·róży. Wróciwszy z jar-

-:-· llieszć~ę,łiwv upadek. czę~ć okrętu i lym sposobem ~robtli w niej n·adchndzi poUcja ce wywołało strasznll marlcu, wł?Aył kllkaset koron uzyskanych 
Na . ul. Piotrkowskiej . nr. 108, Jdref Ra: . wyłom i dostali się do środka. W kajutach . . ' . . . · ze sprzedazy pod poduezk~, a sam zmt-

nyński, rzeźnik lat .26, spadł z gimna11tyca• znaleziono szczątki czterech ludzi; osobistość pamkę. :'~um rozbiegł się w róane. strony, czony położył si~ i ,zasnlłł. 
Dego przyu„du, _pduo&Zl\C złamanie lewego O• jednego i nich można było ustal ie, poniewaz po.zost1 w1n1ą~· t!umn~ na środku uhcy. Na łóżko wdrapał się jego 3 letni 
bojczyka. Stan "ciężki, znaleziono pny nim portfel z kartami wizy- Po pewnym czasie tłum powrócił; po-'' synek i wygrv.ebawszy z pod poduszki ban-

- Robotnik gazowni, 27-letni Jan Ję- towem!, były to zwłoki kontradmirała Mo-iasa. większająe · si~ d.o 60000 i zajął grozne sta- ~noty, zaczął s~ę. niemi ba"!iĆ. aż '!re~zcie 
drsejewic1, zajęty robotą ziemni\ przy uJioy OsołJistośoi pozostllłych nie s\wierdzoao: je· nowisko W1>bec policji, która na szcz~ście Je potargał. Ojciec zb~dz1wszy s1~ 1 zo
Piołrkowskiej nr. -7 zatruł ei~ gazem świełl- dynie z leżącej przy s.zkiPletach broni wnio- ·-0 ł . b . . k •. r baczywszy podarte banknoty, wpadł w la· 
nym. Letar1 Pogotowia przywrócił go do skuilł, iż byli lo oficerowie. Szkii!lety, zachll- z~aJ. o~a a Błę w a~dzo me~tel ~eJ ioz• ką wściekłość, że chwycił siekiero i od· 
pr:.iytomuości. : wane w morskiej wodzie jako tako, wydoby· b1e 1 me zamierz~ła mterwenJOWać. Tyl. ciął dziecku głowę. 

:· - Nagłv zgon, to na ląd i oddano konsulowi ro-syjakiemu, ko dzięki rozwatnemu postępowaniu poli.:ji Podczas tego żona Iwakowfca " kąpa:. · 
Nil ni. P otzkowQJdej nr. 216 mę~czyzn~ który zajt}ł się pogrz~bem. Wojsko japońskie uie doszło do krwawych roz:ruehów, ła drugie dziecko niemowlę w wodzie i 

lat o.koło 40, niewiadomego nazwiska, upadł oddało honory wojękowe. • • • Wpadła do jzby. W progu natkn~la el~ na 
na ulicy. Przybyły lekarz stwierdził śmieró. P. Sakurajowi głównie idzie o dostanie ltongre• Lagi ochronr .dzieci. . ' główkę synka, odc~tą od tułowia; na ten 
Przypuszczać llależy, że był toj atak sec· się do kasy sztabu Makaro wa, gdzie ma na- AUGS~URG. Odbywa_ się tu obecme widok okropny padła nieprzytomna na zie· 
cowy. «łzreję 2.nałeźó póltora miljona rubli. drugi kongres ligi ochrony d.zieci. Przyby· mię i skonała. · .. 

' . 
Doskońal1:1 bawiła: się p-uJ1liczn ość na 

wćzorajllzem, pierwszem przedstawieniu ~pe
retki r w tym sezonie: częste wybuchy śmie
chu i gorące, szczere oklaski były tego do· 
wodem. 

Grano n Gri.-Gri" Pawła Linckege, rzecz 
poz.ba.wionl\ na.wet głębszych pomysłów i spe
cjalnie dowcipnyc·1 sytuacji. 

.Inwenaj.a muzyc.zna autora .grzeszy czę
atoluoe banalnością i jednostajnością, nkcja 
ecenic:lna zaś wkracza wyraźnie w akcie JII 
W d.zietizinę ka_baretową, d.ając meJaoge pOSZ• 
czegóhiych proclukeji, uwieńczonych wprowa
dzeni~m "Mikusia i Filrnsia• i ta~ca na 
wrotkach (nb. doskonale wykonanego przez p. 
Cie ei e lskiego). 

Całkowitą zaslugą artystów było wydo· 
bycie i uwypuklenie wszystkich dodatnich 
stron tej operntki, dyrPkcji z11ś-dal'ie świe
tnej oprawy dekorr.<'yjno·kostjumowej. 

Rzeczywiście,' cal ość wy padła ku rzetel
nemu zadowoleuin ca!ego auuytorjum słucha
czów i sądzić należy, źe gdy jeszcze, po le
pszem zgraniu się artyst1iw z sobą, niektóre 
sce„y zysl..ają na oż~wienin tempa, operetka 
ta. jak i rnn1:-., przewidziane w repert1111· 
rze, powinny mieó stałe zapewnione powo·. 
dzenie. 

Rolę tytułową śpiew:\ła p. Orwicz (zn· 
stępując merlysponowaną p. Rogińską), wy
kazując wszystkie zal&ty swego, niewielkiego 
wprawdii:ie, ule wyrobionego głosu; szcze
gólnie.) pianissima hr7.miały ba· dzo dobrze. 

P. ·Szcza witiski-Sa wicki znalazł 1lobre 
chociaz niezbyt obszerne pod względem wo
kalnym pole do popisu. z,\ to jego .szyk" 
i .zacięcie" operetkowe zLajilowaly swój wy
raz na każdym J;ro„u, 

To samo da sie po\,·iedzieć o p. St. 
Claire, która stworzyła postać fertycznej, .pi· 
butnej• subretki. 

Swietny snf.ces święcił p. Grodnicki, gra
jąc wybornie i dająo znakomicie pomyślany 
typ królik~ M~gefika. Szczególniej duety od· 
śpiewane z p. Górską, doskonałą przedstawi
cielką roli teściowej, były najsilniej oklaski
wane. 

Ogromnie eharakterystyczny typ aferzy. 
ety stworzył p. Cho lewi cz, zaś reżyse1 a tea
tralueito p. Piekarski. 

Uroczo wyglądała w stroju ślubnym p. 
Ottówna; grnją.c rol-ę; nie dającą pod wzglę
dem wokalnym szerszego pola do popi8U. 

Tadeusz Mazurkiewicz. 

Losy okrętu wojennego. 
Czytelnicy przyp . minają sobie zn pewne 

i;t;aszny cios, jaki dotknął flotę rosyjsku, pod 
P'lrt- A.rtnrem, gdy podc~as jednej z drobnych 
utarczek mor~ki<'h pan cer: ik • Petronnwl ,wb.." 
li11jechał na japo1lską minę, wyleciał w po· 
wietrze i w· cii'\gu pai u minut pogrążył si~ 
wraz z c11łą praWi3 załogą w głębinach o· 
ceauu. 

Razem z załogft zginął wówczas admi· 
rnł Mukarow, chluba i nadzieja. floty rosyj
sld"j, mąź, po którym spoddewano się wiel
kich dzieł;-·znany malarz Wereszczagiu zna• 
lazł również wtedy śmierć w uurtach oce· 
anu. 

I 11to teraz po oś mi a latach znów trage
dja owa przypomina się Ludzkości. Mianowi
cie rząd :jnpo1iski srrzedał swego c?.a u 
szczątki .Petropawłowska", leżące w morzu, 
przedsięli1orcy uiejakiemu Sakurajowi za 
20,000 jen. 

Pancernik leżał dnem do góry aa głę
bokości 50 me rów w odległcści 2 "i pół 
anil morskich od brzegu, a korpus jego ob· 
rósł uaturalniu wodoroś!inami muszlami i t. 
p., tak, iż przedsiębiorc;iy p. Sakuraj miał 
nielada trud z dostaniem sie do wllEJtrza ol· 
brzy ma. 

Telegramy; 
(Telegramy ag. W. A. T. i wlas.ne z d. 4/9). 

Nowe projekty praw. 

PETERSBURG. Rada ministr-Ow po· 
stanowiła złożJĆ Dumie projek.ty praw: 

o organizacji nadzoru Bad działalno· 
ścią prywatnych instytucji kredytowych i 

o zwięks-zeniu środków pieniężnych 
kancelarji kredytowej. 

· Szpiegostwo. 

PETERSBlJRG. Zapewniają, że pocl· 
czas niedawnych manewrów byli szpiegowie 
wojskowi z Niemiec. 

· Essen podobno nie jest jedynym szpie· 
giem w os ta tn ich czasnch. 

Opinja ministra. 

PETERSBURG. PrezPs ministrów Ko· 
kowcow, w wywiadzie z współpracowni
kiem ga:4. eRusskoje Słowo• oświadczył, że, 
wbrew mniemaniu prasy, momenty polity
czne, podcza~ oobytu premjera na jarmarku 
niższono'A" ogurodzk im uie mialy wielkiego 
znaczenia. Sfery kupieckie-dodał Kokow
cow-nie mają obecnie żadnych aspir~cji 
romantycznych, pragną t.\ !ko, aby im da110 
jaknąszerszą możność pracy. 

Zapo_mogi dla szkoły. 

PRTRRRBlTRG. R119a ministrów ro-z
patl'zyla szereg spraw, a w lt:'J ~'':u-·- „._„ 
hę szkoly handlowej w Lnblnue o zapo
mogę. 

Zapomogę przyznano, 
Katastroła lotnicza. 

WROCŁAW. Na lotnisku Brie-g spadli 
przy próbnym Jocie lotniny poru:znik Eck;-~· 
brecher i Prinz, ponosząc śmierc na nll~J· 
sou. 

Austria i Bułgarj.a, 

PETERSBURG. Z \.Yiednia otrzymano 
wiadomość, że Austrja post;,uuwiła poprzeć 
Bułg.arję w rokowaniach z Turrją. 

Moiliwe jest poparcie pozrrstałych mo
carstw. 

·w min.isterjum spraw zagraniciinych za
pewniają, że posłom wysłano odpowiednie 
instrukcje. 

Nota Grecji. 

ATE.NY. Rząd grecki wystosował do 
mocarstw notę, w które.i prosi o mandat, po 
porozumien;u się z. Buł!rarfą:. obsarlzen!~ 
przpz wojska ii:reckie terytOl'JO~ "'. Trac11, 
przyznanych traktatem b11k11rP~ztt>n~lmn Buł· 
gar.ii. W nocie zaznflczono, ze mi111dat obo
wią11y wał by . do póty, dopóki Bułp1rja nie przy• 
śle do Tracji swoich wojsk regularnych. 

Żądania Turcji. 

PARYŻ. Depesze tutejsze potw1ereza.i~!, 
że Turcja będzie w~· mag-ała ud Bułgarji wy• 
rzeczenia się Adrjanopola i Kirk·Kilisse. 

Cała Tracja turecka. 

A'rENY. Według pewnych wiadomości, 
jakie tutaj otrzymarw, ba~zybuzucy pod wo• 
dzą Enwer-Bej 1 zajęli prawie ałą 'rrację aż 
do grąnicy il:reckiej. ·M:1jatki europejczyków 
jak dotychcr.ns mafo 7.e strony tnrkó.w ucier· 
piały, ale stró7.a i cały personel wielu d_o
mów handlowych pouciekali. Telegrnfy dzia
łają porl 1iadzorem urzędników turecki~h. 

Żądania Bułgarji. 

WIRDEN. Z Bubresztu donoszą, że 
Bułgarja, po odstąpienill Turcji, ią:laoy~h 
przez nią terytorjów wr. nowi domaganie się 
rewiiji traktatu bul,ares7.teńskiego, 

Demonstracja pogrzebowa. 

ło ju! koło 1000 delegatów z całego dwiata. 'l'ymczasem niemowlę, pozostawione 
Zjazd katolickich tGw. 1amo w wanience, utopiło się. 

lwakowica aresztowano. , 
RZYM. Pod protekcją papieża odbę· (-) .· Zamordowa•ie emigra•• 

dzle się tu zjazd katolickich towarzystw ta pol•kiego w drodze da oj• 
gimnastycznych. Ziazd rogpo~znie sie ju„ czyzny. Przed kilku dniami znaleziono 
tro, ó b. m. w jeziorze bryskowskim koło Frankfurtu 

ofiary manewr6w. nnd Odrą zwłoki jł\k]egoś . mę~czyzny, w 
którym przypuszczano początkowo zwłoki 

WROCŁAW. Podczas manew- austrjackiego sekretarza konsularnego s 
rów dywizyjnych ,na Slązku prus- Noweg'o Jorku. · 
kim pod Zobtem dostało noraż,enia Jak si~ obecnie z papierów, dopiero te-

t' J'az odnalezionych okazuje, zamordowanym słonecznego 120 żołnierzy 51-go puł- został emigrant polski z Galicji, Włodzi·. 
ku pi,ecboty. , mierz Geczerski. Paszport ~amordowanego, 

Oprócz tego zachorowało wsku- wystawiony został w Kołomyi dnia 23 pa· 
tek forsowrrych marszów 50 żoł- śd..:iernika 1906 roku. · 

Geczerski powracal do kraju :b Amenierzy, z których pięciu już zmarło. ry~i. Zamordowany został prawdopodob-
nie przez dwóch mężczyzn, których wi· 
dziano w okolicy . bryskowekiego jeziora. 

Ostatnie telegra·m·y. 
Poża!' bawełny. 

ol-MANCZESTER. Spłonęły 
brzymie składy bawełny. Straty wy
noszą. 2 miljony rubli. 

Lokaut. 
DUBLIN . . Związek przeu:iysłow

ców, liczący kilkaset członków, ogłosił 
lokaut robotników, zorganizowanych 
w związkach. 

..1 O'Wllłtownej burzy, która' 
r1 ""-e11wnt1ł1 • . l' . 

wczoraj nawiedziła pas pogramczny, 1n1e 
telegraficzne· uległy cząściowemu zniszcze
niu i komunikacj:.i telegraficzna zosfllła 
przerwana. Z tej przyczyny nie otrzy~a
lilimy dzisiaj „ostatnich• depesz zagran1cz· 
nycb. 

(Ued.) 

Ze świata. 
{-) Carnegie u króla belgljs~ieg~ 

Król bel;;ijski przyjął wczoraj na HUdJe"lCJ 
prywatnej 9Arnegiego. Król dziękował 
Caruegiemu za fundację jego dla bohate
rów czynu. Wieczorem odbył się bankiet 
na eześć gościa amerykańskiego w p ·1łacu 
królewskim. 

(-) Tragedja chłopa. O stra~ 
sznej tragedji, jaka się rozegrała we WSI 
Pakracz na Węgrzech donoszą z Buda· 
pesz tu: 

Chłop St€fan Iwako<ri<i, któ~y zmu
s:i:ony biedą wybier~ł się do Amersk1, "'prze_ 

Nie ulega wątpliwości, że na emigra
ncje, który zatrzymał się nieco we. Frank
furcie nad Odrą, dokonano morderstwa 
rabunko\Vego. 

Teatr, muzyka i sztuka. 
Teatr Popularn„. 

Z teatru Polskiego komunikują nam co 
lła•\ępuje: 

Jutro w sobotę po południu poraz dru• 
gi arcywesoła operetka w 3 aktach „Gd-Grf• 
- . - . . Teatr Polski. 

Dz1s Hal)(a - Ul-'"' „ uavu„.u~---
Jutrn ~w sobotę otwarcie sezonu dra· 

matvc.mego - odegrana będzie oryginalna 
sztu~a Leopolda Staffa "Wawrzyny•. 

Opera i operetka prz~nosi się już od 
soboty na sezon zimowy do teatru Popu• 
larn: go. 

· Wyszedł Nr. 37 
łódzkiego tygodnika hurnorystyczno· 

satyrycznego 
r ,, 

"SMIEłJD 
-- Lokalne aktuaua. 

Egze mpłarz IO kop. 
dać wszędzie. 

I 
W niedr.iel~. dnia 7 b. ''· jr '-o w pierwszę rocznicę zgonu 

b.- P• IZYDORA COHrłA 
odbędzie się o godz. 11 i pół w Syuagodz~. To~, /I'nlmud Tora" przy ul, 
średniej 46/±8 nabożeństwo żałohne, na ktore mmeJszem zaprasza 

Z AR ZllD 
l.ÓDZKl·EGO TOWARZYSTWA „TALMUD TORA" 

B. P. 

Or. med. Herman Littwin 
po długich i ciężkich cierpieniach, zmarł w d. 4 b. m„ przeżywsz! lat 48. 

DUBLIN. Wczoraj po południu odbył 
Ilię pogrzeb jednego v. robotników, ~abi· 
tych podcz:u1 rozruchów ulicznych. Robot
nicy skorzJstali z tiaj sposobn.ości, aby U· 

rzl}dzić olbrzymił; demonstrację, w któr 0 t 

Wy prowadzenie drogich nam zw lok na cmPntarz tyd~~skt z. domu 
przy ul. Targowej M 1-3 nastąpi w dniu 5 li, m. o godzi me 5·eJ popo · 
łudniu o ozem zawiadamiaj!} nieutuleni w smutku 

' Żona i dzieci. 



~r. 12. • NOWA OAZETA tODZKA•-5 września 1913 r. 

1912 otrzymenci tysku 949,~34 n wraz z po· 
zostałościll z roku poprzsdoiego rb. 968,882. 
Z sumy tej odliczono na dywidendę rb, 420,000 
czyli '1 prou., na podutek rb. 55,000, na tan
tjeme dla zarllądn i pracowników rb. 36,000, 
na kapit:ił Hpasowy rb. 64,893, na fun4u11z 
im. Jul. Kunitzera rl1. 25,000, na amortyza· 
cję rb. 3l9,9-ł3, na budowę kośeioła w Wi· 
dzewie rb. 25,000. na zyski rolm nast~pnego 
rb. 23,045. 

bud. Dawid Landa, dr. Józef Sachs wość na nieszczęścia biedaków ""7" były mu 
· E ·1 E" t d E t ulgą w dzwiganiu brzemienia życia, opro· 
l ml iser 1 rugą - PP· rnes mienionego jedynie tylko świadomością, że 
Leonhardt, Wilhelm Hordliczka, Ed- choć nie dla siebie, lecz dla innych był 
ward Heiman, Dawid Tempel, Ed- pożytecznym. . 
ward Herbst dr. Alfred Biederman, • Dr. Littwin pozostawił wdowę i troie 
adw. przys. ' Jóżef Lachmanowicz, dzieci. 

baron Ju]jusz Heinzel i Borys Wachs; 
grupę trzecią, dzier.l.awiącą obecnie 
zakłady gazowe, tworzą pp. inż. 
Kazimierz Arkuszewski, bud. Dawid 
Lande, Teodor Meyerhof, Karol Stei
nert, Adolf Daube, Cezary Eisen
braun, dyr. Leon Oajewicz i Oskar 

Z Tow. Krajozn~wczego. 

Z Xrólestwa,. 
§ Żywoem zakopane. Onegdaj 

wieczorem na linji kolei Wiedeńskiej w po
~liiu sts~ji Czerniewice, chłopcy pasący by· 
dło w polu, znaleźli w ziemi niegłęboko za• 
kopane dziecko, mające aajwyżej '1 dni. 

Dziecko to jes:tcze żyło; przykryte było 
łachmanami i ziemią. 

W celu wykrycia zbrodniczej matki 
przoprowadzttDO energiczne śledztwo. 

Z sąsiedztwa. 
X Z wystawy entomologicz• 

nej w Pabjanicacll. W ubit~gł& nie· 
dzielę, w lokalu Domu ludowego w Pa
b1anicach otw~rto wystawę etnomologiczn" 
urządzoną staraniem tamtejezeno Towarzy· 
atwa naukowego. Okazy owadów, zgroma· 
dzone na wystawie, przedstawiają się nie· 
zwyk.le inter~suj~co, przyczem lwia ich 
część stanowi własność znanego entemolo· 
ga, dr. Eichlera. . Zbiory dr. Eichlera, 
bezsprzecznie najbogatsze w całym kraju, 
1kładają się z 50 gablotek, w których znaj· 
duje się ;;Ooo gatunków owadów ze strefy 
palearktycznej i 1500 gatunków ~ innych 
ef er. 

Opróc;z tego znajduje się na wystawie 
bogaty d~iał ptaków owadożernych, tablice 
pogl11dowe preparaty spirytusowe, wykazu· 

Schweikert. 

Po nader dokładnem zbadaniu 
proponowanych warunków, obecni 
na posiedzeniu, doszli zgodnie do 
przekonania, że obecne konsorcjum 
ofiaruje miastu najlepsze korzyści, 
mianowicie: zasiłek dla kasy miej
skiej Gak dotąd) 107 tysięcy rubli 
rocznie, oraz na fundusz budowy 
szpitala miejskiego-około 100 tys. 
rb. rocznie. Konsorcjum żąda kon
traktu na 30 lat, obowiązuje się je
dnak pokryć całe miasto, wraz z 
przedmieściami,· siecią rur gazowych 
i wzmocnić wszędzie dopływ gazu. 
Wszelkie budynki i instalacje, zaró
wno stare, jak i nowe, po 30 latach, 
przechodzą na własność miasta. 

· Uznając warunki te za najdo
godniejsze, magistrat uchwalił przed
stawić ofertę władzom w~rższym dla. 
zatwierdzenia. 

Kalendar2yk. 
jące stopniowy rozwój owadów i t. d. Dziś \v~wrzyńcl?o 

Wystawa doznaje zasłużonego poWO• Jutro Zacharyasza Pr. 
1lzonia. Obecnie zaczęły zwiedzać W)Bta· fmiona słowiańskie1 dziś Włodzis-

b k ł b. · k" N ła,„ jutro Di-ogowit 
wę z iorowo BZ o y pn JaDJc la. a wy• WscMd słoń;:a. 0 g. 5 m. 18 
stawie odbywają się odczyty i pogndanki, Z:i.chód • • 6 • 38 
z&poz~njące słuchaczów z życiem owadów. Długość' dnia • 13 • 20 

-X Ka&'I chort11rch w Zgie,rzu. Stan pogody.-Podługobsenv~cj[ opty-„ ka R. Rlttera. ul. Piotrkowski'. ». 85. 
DP.•a 9-go b. m., W fabryoa maillyn Tow, 'T~RMOXE'l'R: Ra.no o g. 8. 13• ciepta. 
akc. Jul)u•u·~ ---:-kó"w lcas'<r "chcrycb. cer - " „ \W'2.Mc ~ g. l:! 15• „ . 

··-x -i"i.mncnt · J Yinimurn 12 ciepł:\ n~' l?f) 0 ~. 14° • 
. ag1ewma:. (c) W fagiewni- Uuimut"'l 16 • lU<JTR:- ~- ir~wy;:r~, fiJ 

kach w ~om?działek nadchodzllCY, a powoda Hygrometr 7C%wilgcci. 
pnypada)ąceJ w dofu tym uroe1yptoaci Naro• Teatr Polski. Dziś .Halka" jutro. W11.w· 
d. enia NajliwiQtszej Marji Panny, odprawione rzyny• 
20:.-tanie nabożeń~t\vo odpustowe. ·Teatr Popul11.•ny. jutt·o „Grl--Gri• 

Bihlj9telr.~ Stcbelskich. (Mikołajew
X Odpust W Konstantynowie. e;k~ 59) otwarta codziennie od g. 9-ej do 8-e.i 

(c) W poniedziałel& nadchodzący przypada w1~czorem. w niedziele ł Ś\Vięt.a od 1-ej da 
odpust N_ .arodzenia Najświ~tszcj Marji Panny 3·P.J pp. 

f K Czytelaia pism Tow. u'llliedza"• v.: 1•ara Jl onstauty11ów, na ktory zapowiada (Piot~kowsk.a 103), otwarta od g. 6 .P'O pot. do 
się liczny nllpływ wiernych ze wszystkich pa- 10 wiecz., a w niedziele i święta od godz. IO-ej 
rdji sąsiednich. · • rnno co godz. 10-ej wi<'cz. . 

p Muzeum nauki i sztu&:i. 1Piotrko\V• 
X ożar W Konstantynowie, ska nr Dl). Otwarte jest od 4-ej po południu 

Wczoraj O północy wybuchł w Kon,tantvno· do IO-aj wiecz., a w świAta i niedziele od 12 
• J d „ 

Wl0 pożar tkalni mechanicznej Jassmana w ro.no o 10 wlecz. 
murnch Fogelsanga. Na ratunek pr·yb)'ła ----
mif jscuwa straż ogniowa ochotuicz!l, której 
zaledwie po kilkogodzinnej pracy udało Bi!) 
ogień o pan o N11ć. Akcji\ ratunkową kierował 
proboszc11 miejscowy ks. von Szmidt. 

Płomienie strawiły salę z warsztatami 
mechanicznemi, oraz przyległą do gmachu fa· . 
bryczaego stodołę, napełnioną _ zbożem. Straty 
wynoszą kilkanaście tysięcy rubli. Przyczyna 
pożaru nie wyjaśniona. Sledztwo zostało wdro· 
śone. 

Wy~1ieriawienie ua1owni. 
Wczoraj w magistracie łódzkim 

odbyło się posiedzenie, z udziałem 
p. prezydenta, radnych honorowych 
pp. Karola Eiserta. i Zygmunta Rich-
tera, oraz radcy prawnego magi
stratu, adw. przys. A. Raubala. Na
rada poświęcona była sprawie wy
dzierżawienia gazowni łódzkiej. Ma
gistrat otrzymał ogółem 3 oferty. 
Wszystkie trzy złożone zostały przez 
grupy obywateli i przemysłowców 
miejscowych i zawierają dość · zbli
żone warunki, różniące się tern, iż 
ubiegający się o koncesję ofia.rowu
ją miastu tern większe odsetki, im 
dłuższy termin eksploatacji zakładów 
b~dzie im przyznany. 

Jedną z ofert podpisali pp. Ro
bert Schweikert, Albert Jarociński. 

KRONIKA. 
Orzeczenie Sen r1tu w sprawie Bałut. 

Miosflkańcy Bałut, pp. l!t. Czajkowski i 
Kopczyński, w,vsl1tp1li w swoim czasie do 
1auatu ze skargą na opodatkowanie ich nie· 
ruchomości według normy, pobieranej Od 
nieruchomości miejskich. 

W tych dniach skarga ta była rozwa· 
hna przez oenat, który jlł odrzucił na tej 
zasadzie, że Bałuty stanowią przedłużenie 

Łodzi; że niemal wszystkie nieruchomości 

na Bałutach są typu miejskiego i że, wreszcie 
sposób życia mieszkańców Bałut niczem sio 
nie różni od sposobu życia Łocbi, 

Wyrok~sena.tn w tej sprawie ma bardzo 
wdne znaczenie dla ogółu mieszkańców 

Bałut, oraz innych dzielnic podmiejski<ih. 
Z karty żałobnej. 

Wczoraj w szpitalu Poznańskir.h ~marł 
znajdujący się tam na kuraeji lekarz, dr. 
Herman Łittwin, przeżywszy lat 48, ostat· 
nie zaś dwa dziesiątki lat poświęciwszy 
Łod~i 

Zmarly był przez długi czas lekarzem 
Pogotowia Ratunkowego i towarzystwa nie
s!enia pomocy lekarskiej biednym p. n. 
nBykur-Cholim•• I tu i tam, zarówno jak 
w praktyce prywatnej, stykał się tylko z 
biedą, nędzą i niedolą ludzką. I bieda, nę· 
dza, niedvla - i na jego życiu wycisnęła 
piętrw, stając się nieodłącznym jego towa· 
rzyezem-aż do grobu. 

Prawość charakteru, uczynność, tkli· 

Zarząd Łódzkiego oddziału P. T. Krajo· 
znawczego podaje do wiadomoś<'i, iż projek• 
towana na dni 7 I 8 b. m, wycieczka do 
Olsztyna i Złote~o Potoku, z przycr.yn od 
zarządu niezależnych do skutku dojśó nie 
może. 

Przy spoaobności z 1rząd P. r.I.1. K. za~ 
imacza, iż na ostatniem posiedzeniu 
postanowił wznowić zaw'adamianie członków 
o zebraniach miesii:2cznych T-wa, wnbec cze· 
go usilnie 1·rosi wszystkieh Szanownych 
członków oddziału o łaskawe riadesłanie w 
ciąu:u tvgodnia ścisłych adresów do loknla 
T-wa (Piotrkowska 91). 

KupcJ z Rumunji. 

P1:zybJło do Łodzi ~rono kupców ru• 
muńskich, w o.lu zakupu towarów b!l<vAI• 
nianych. 

Zabawa straiacka w Helenowie.
Najpopularuiej"za to w Łodzi z11bawa, 

która ma już za sobą wieloletnią i świetną 
tradycję. Dla spotęgowania jej sił : atrakcyj· 
uej komitet zabawy przygotował w tym ro· 
ku niezwykłe urozmaicenia. Zarówno w O· 

grocl?.'e, jak i na torze sportowym setki 
uczeRtników zabawinć będą publiczność pod· 
ług progrumu, zamieszczonego w dziale ogło' 
szeni')wym. 

Widzimy, że program jest niebywale 
obfity i wielce zajmujący. Ostatnia to bodaj 
w tym roku zabawa ogrodowa, a prawdziwie 
wspaniała. 

Ze Stow. czeladzi stolarskich. 
Zarz!\d Gospody czeh\dzi stolarskich pro· 

si swych członków, aby się 1icznie zebrali w 
przyszłq niedzielę, t. j. 7 września w lokalu 
\vłaszym przy ulicy Widzewskiej ~ 101. 

Wieczorne kursy dla handlowców. 
Zarząd Stowarzyszenia pracujących w 

przemyśle i handlu podaje d? wiadomości 
członków oraz osób interesownnych, że wio· 
rem lat ubiegłyd1 iltwiera w roku llieżąc) m 
przy Stowarzyszeniu wiecr.orne kursy, których 
pr_ograni · cil·ejrnnje: buchalterję, arytmetyk-ę 
krndlową i koresponde11C·Ję w ;~-1 h językach 
(1iolskim, rosyjskim i ni~mie c•l,i n . ) on,1. języ• 

ki: rosyjski, niemiecki, !rancu;;ki i angielsk • 
Z:łnłRV tV1"''7'-"'°' ___ .,._ -·-- •• J„: .... ł„. "'.OL..'1,,..lł„; „ 1„ 

mtorm·acJ1, dotyctących korzystania z wykła.· 
ll~w oraz wysokofoi o·płat, Sl'i.rPtarjat Sto• 
wuzyszenia (w ólczuńeka 33, telef,111 18 06) 
~odtier.uie od godziny 8-ej do l 0-Pj wie· 
c;: orem. 
,,Gt•rma7'ia~• ·- ł'.ódzki Klub Sportowy. 

W najbliższe clwa · tiwięta 1'07.t>gra .ł.ódz. 
ki Klub Sportowy" dwa matche footbalowe 
z ,Germanii\" z Wrocławia. Zawody piłki 
nożnej połączone 1ostały z ogólnym rneet111-
iri•?m lekko-atletycznym, w którym biorą udz:at 
przedstawiciele wszystki~h tutejszych zrzeszeń 
sportowych. 

Zawody lekko-atletyczne odbywnć się b!)· 
dl\ w nied7.ielę i poniedziałek przedpołudniem 
od godz. 10, popołudniu od godz 2-4. Pun
kiualuie o godz. 4.-ej rozpoczyuać się będ!l 
m11tche piłki nożnej. 

Wrocławska . ,Germania• cieRzy się ~ła· 
wą rlrużyny pierwszoklaso wej i zdobyła dwu
hotnie mistrzostwo okręgu wrocławRkiego. 
Rezultaty osiągnięte przez biuło-C'zerwony~h 
w ubiegłym i bieżącym sezonie 2wiadczą o do
skonałej form·e tej drużyny. 

Większość członków drużyny, to do
P.wiadrzeni i rutynowani gracze, którzy grnli 
niejednokrotnie w drużynach reprezentacyj· 
uych Wrocławia i S. lą~ka; zwłas~cza bram· 
karz, obrona i Środkowy napastnik rozporzą
dzają znnl:omitą techniką strzelają do· 
S~On!llu. 

Dla tych waz_v~tl;ich pow Jdów czeka 
drużyn~ Łódzkiego Klubu f3por :o wego trndne 
zadanie oronienia "wych kolorów i dobro.i 
sławy Łodzi sportowej, poni(l<.waż w ostntnich 
czasach trenowała drużyna Ł. K. S. gorliwie, 
ispodziewać się n:,leży gry, zo ws7.ech mi11r 
interesującej. • 

Bilety po eenaclJ zniżonych są ju0 do 
nabycia w księgarni Fiszera i cukierni Krzy· 
~1111owskiego. 

Wielka zabawa ogrodo„;rn w Ruila:itt 
Pabianickiej. 

Zabawy urządzane w ogrodiie przemy· 
słowców łódzkich w Rudzie Pahjanickicj pod 
kierunkiem znanego bnletmistna, pana Wł. 
Majewskiego już sobie wyrobiły markę wła
ściwą w szerokich sforach mieszkańce/w Ło
dzi i to też każdorazowa zapowiedź nowe.i za· 
ba wy wywołuje gorące zaint&resowanie wśród 
tych, k tót'Zy wolne cli wile pragną w godziwy 
i przyjemuy l sposób spędzić 111& łonie przy. 
rody. 

Poza tańcami, kierowanemi ał'tystycznie 
przez p. Majewskiego, uprzyjemniać będzie 

3 . 
---~-----....,..,..,""'-= 

czas uczestnikom zabawy, jaką zaoowiada 
dyrekcja na niedzielę i poniedziałek: , strzela· 
nie z łuku do tarczy o nagrodę; kręgielnia. 
huśtawki, cotiandoii, pocztę i \Hele innych 
atrakcji, ściągającycl1 stale tłum:r do ogroda 
przemysłowców w Rudzie. 

Przy sposobności zwrócid nalezy uwagę 
na bufet, znajdujący się w rękach P• Marja· 
na Oraczewskiego, znanego łodzianom gospo· 
darza, którego dewizą, jest: "za tnDie ceny
dać łakn:}cym i głodnym zjeśó i wypić zdro
wo a smacznie". Zasługuje też na uzna· 
nie rzetelna i sumienna usługa. 

Ofiara• 

W celu uczczenia pamięci przedwcze• 
śnie zgasłej, w 15-ym roku życia, córki 
swej Zosi, dr. Henryk Kort ofiaro\vał w 
w pierwszą rocznicę jej zgonu, sumę U· 

zyskaną 2'e sprzedaży "Zbioru poezji i 
baj ... k" młodocianej poetki, oa cele nastę· 
puiące: chrześc, Tow. kolonji letnich, 
Tow. kolonji letnich dla dzieci żydowskich, 
Tow. "Gniazdo•, .Dom Sierot•, .I,iga 
przeciwgruźlicza", budujący się obecnie 
B7.pital żydowski dla umysłowo·choryeh, 
oraz do dyspozycji p. Natalii JastrzQbskiej, , 
red;ktorki .Bluszczu„ w Warszawie--po 
100 rb., ogółem zaś 700 rb. 

' '· Skutki ulewy. • 
Wskulek ostatniej ulewy zl1owu się o

sunęły oba brzegi Łódki, przepływaj!\cej przez 
Stare Miasto. Delegowana na miejs(}e komi
sja techniczno- budo w lana plllecib nsuną,e 
znajdujące się w pobliżu !muny, a w tych ' 
dniach ma przystąpić do umoctiieuia brze· 
gów. 

Kara administracyjna. ' · 
Guber;l8tor piotrkó~vski skaz~1ł admini• 

stracyjnie właścicielkę sklep''(,l ' p. Julję Roż• · 
nerową, za wywieszenie szyllłu tylko 'w i~· 
zyku polskim na 10 rb. kary. 1 

• - ' 1f 
Szpital dla chorych za~ażnyc h. 

_ Magistrat łódzki z:1jął si~ energicznie 
sprawą budowy szpitala miejskit'!?O dla oho• 
rych rnkaźuych. Na skutek uiyslrnttego po• 
zwolenia władz magistrat priystąpi w t) eh 
d.nlach do wyrębu drzew n'l terytorjum pod 
budowę szpitala. 

ftagrodJ dla .poUcji.. ' 

Gubernator piotrkowski udzielił nagród 
pieuiężnycll nacze!nikowi _wydt!ałrt ' śledc.zego' 
policjL Jódzkiej w k.~ ic1a '300_ rubli, . 7 
ajentom po 40 rb., jednemu - 30 ró., trzein 
z;1ś stójkowym po 15 rb., za ~ujęcłe 4 ban· 
dytów: Wilka, Czyżn Kozłowskiego i Musi!l· 
JJ'. l:tór,7y "' d . 21 <:'7erwca r. · b. akryli ' si~ 
w domu ttawliko~vsldel$o. w pobli~u Zagórza, 
w row. !Jędzi1!skim. .. - . J 

Napad .bandycki. 
\V ostatnich czasach nożvwiect.wo ' kwit'

nie w Łodzi w Rpoeób 'zatrwaiający. Brnu· 
ning z.o~tał z powodzeni efo· zastąpiony' '"przez 
nóż, hro1i. skuteczną, 'a clch!ł i dla. ' bandyt'Ów 
bezpieczniejs7.ą, niż bróń palna. Wielu• już 
nożowców policja wytrzebiła, pozostało jednak 
j_onzcze wiA)u apaszów~ bezkarnie graŚujl(
cych n:l 1.rzedmieściach. 

'Wczoraj o g:dz. 10-ej wie<!zorem ~ona 
urzędnika p. Barbara Łarjonowa padła ofiarą, 
zbrodni. Dwóch nożowców napadlo na uią, 
na Rybnym Rynku. 

.Jeden z nich pchnął ją nożem tak sil
nie,, że przebił prawe płuco, drtigi zas wyr
wał torebkę, zawierającą 'woreczek z pienię
dzmi. ZalHtU\ krwią ofiarę odwieziono · do 
s;;pitala Poznańskich. Stan jej jest bardzo 
grofoy. 

Wykrycie jąskini ztodŹiejskiej. 
Policta n resztował 1 trzech ztodr, .ei: 16 

Jetniego Franciszka Olcz?.ka (Pi;7.ędzalnlania 
107) 18-letniego Feliksa Maciejews.kiego 
(Dzielna 13) i 17-letni~go Stanisława Wie
lucha (Widzewska 16) którzy w eiągu osłat· 
nich kilku tygo1lili popełnili szereg -drobnych 
kradzit>ży, jak: w ~:dlilpie owocowym Kozaka, 
w skhdzie papieru 'l'ybera i Brauuera, w re· 
stauracji Kilanowicza, w sklepie tabaczn~m 
l'otoc:,ie11:0 itd. · 

Badanie ujawniło, iż złodii.;ja pozbywa
ją się skradzionych towarów i przedmiótów 
w herbaciarni Lejbusia Borensteina przy 
?.hiegu u'. Cegielnianej i Wid„ewskiej, g<Me 
f.bierały się różne męty, złodzieje_ i paserzy. 
Borenstein odgrywał wobec nieb rolę poŚre• 
dni ka. 

Policja zamknęła herbao.i:.uni~,· wlit~foi
ciela zaś oddała pod sąd, 

- :Zamach samobójczy. · 
N a ul. Hrabiowskiej N 3 Elonora Czap· 

lińska, lat 25, pozostają.ca bez zajęcr.>., w ~elu 
samobójczym napiła się sublimatu. W sta· 
nie bardzo groźnym odwiozło ją , pogotąwie 
ratun1rnwe do sapitala Czerwonego Ifrzyża, 

- Sanutbójstwo. , 
Na ul. Tkaekiej N 1 HipoUt J;>Joti::asik, 

robotnik lat 50, prześladowany . icznyml ... kło· 
potami, powiesił się na łożlm w klęczącej 
pozycji. Lekar~ pogotowia stwierdził śmi. erć. 

- rtajecbanie. 

Na -ul. Mikołajewskiej 11r. _ 62-· J ózof Ja
strz!jbeki, żebrak lat BO, wskutek · głuchoty 
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pierwsz<} rocznicę zgonu-

b. p. Jana Kirsżrota 
odbędzie się o godz. 11-ej prted poł. w Synagodze Tow. "Talmud Tora• 
przy ul. Sredniej 46/48 nabożeństwo żałobne, na które niniejszym zaprasza 

nfe dziw;, gdyż posłał swój adrea oraz fo O• 

grafjEJ swoj<11 pann Harriet King - tak sie 
bowiem nazywa ta romantyczna fpanna - i 
zaznaczył, że byłoby dlań wielce przyiem· 
nem po:mad OWI\ dam~. a jeśli mu tylko sło• 
sunki finansowe poz · olą na to, wybierze sit 
bezwłooznie do Nowego Jorku. 

Potm~ny nakłilu 
WiadomoM w drukarni, Widzewska lOtla. 

ZARZl\D 
TOWARZYSTWA „TALMUD-TORA" 

Ciekawem jest; C'/.y miss Harriet King 
pośle temu murzynowi pieni11idie na podróż, 
ezy też zrezygnuje z tej znajomości1" " ~ · Czy doprawdy? 

Rozmaitości 
Wyszła z druku zajmują,ca po
wieść Ch. Dickensa pod tyt, 

.l \· .• 1 
Pani }eszcze nie używała kremu 
tak bardzo rozpowszechnionego na 

~ całej kuli ziemskiej z niezawodnym 
f; ffl rezultatem, Wydatek nieznacrny, t · 'fi . a korzyść wielka. Wszelkie piegi, 

Hazardowna gra. 

„Daily Telegraph" podaje: „MUMt i DOiwi~tenie" , J , opalenizna, plamy, pryszcze, wąg-
1, ~ . ry_ i lis_zaj_e natychmiast_ be_zpowro-

l · true mik.aja. Dla umk:mec1a naśla
" ,. downictwa ·sprzedaż tylk.o w skła-

"Pewna mł{}da, romantyczna amerybm• 
ka wynalazła oryginalny sposób na znwiado• 
rnienie tego, który ~w jakiejkolwiek świata 
&tronie• byłby jej przeznaczony na mQża i 
miał j" uszczęśliwić. 

Cena 20 kop. ~ dach aptecznych na 

fi . Nawrot NQ 54, i Konstan· 

Pewnego razu podczas połowu ryb napi· 
sałn swoje uazwisko i adres na kurtce pa· 

Nabywać można w Admi
nistracji „ Gazety Łódzkiej" 

Przejazd Nr. 1. 

· tynowska 75. 
Cena za słoik 50 kop., mocniejszy 

75 kop. 

o 

~Korzystajcie z Niedzieli, 7•go Września. J 
l'-

Ni niejszem runn1 zaszczyt ZliWiadorn :ć, iż w niedzielę. 7 września otwieram przy ulicy ,... 
Piotrkowskiej nr, 126 . .; Nawrot) ;;rngazyn konfekcji damskiej. Pracując już od kilkunastu 
lat w tej branży, jako krojczy i konfekcjontr w zagranicznych i warszawskich firmach, a ostatnio 
przez 8 lat w firmie „Emil Schmechel", znam wsmagania Sz. Klijenteli, to też zaopatrzy
łem mój magazyn w różne okrycia odpowiednie na nadchodzący sezon, zwracam uwagę Sz. P. P. 
na niedzielę, 7-go września. Pragnąc, ·by dzień ten jedyny nie przeszedł bez uwagi, 
postanowiłem w takowy urządzic sprzedaż i,o nadzwyczajnie tanich cenach, t. j, niżej cen kosztu, 
a mianowicie: Palta z dobrego angielskie-go mnterjału najnowszego wyrobu (Szuwałow) za 12 rb. 
~ lepszego ulster-15 rb., a prima 18 rb„ kostjumy z bostonu od 14 rb. Są to ceny zachęca· 
Jące do kupna, to też jestem przekonnny, że dzieli ten jakkolwiek dla mnie przejdzie bez mate
rjalnej korzyści, lecz zato Sz. Klijentela pozna, że postanowiłem kontPntować się najmniejszymi 
zyskami. Wybór jest obfity, robofa sta ranna„ dodatki w dobrym gatunku, więc proszQ skorzystać 
z niedzieli, dnia 7 września. "/J poważaniem 

N. SZMAJEWICZ. 

!llll„9.!11„„„„„„„„~ .... „„„„„ ... „„llmll ... „~ 

Nowości wydawnicze 
KSIĘGARNI 

E. Wende i ·S-ka w Warszawie i 

Ludwika Fiszera w Łodzi 
Biuiekierskj l<azimiuz. Zasady buchalterji ogólnej. Wykład teoretyczny. Cena rb. 1 • 
Brantóme. Zywoty pań swowolnych. Przełożył Boy. 2 tomy. Cena rb. 10 
(o można zrobić z piasku i cementu? Cena 20 kop 
Dekl~r Zygmunt. Nowoczesny samochód i jego zastosowanie. Cena 40 kop. 
folk1ersk1 Władysław. Słownik polsko·francuski i franc:usko·polski z oznaczeniem 

wymowy. Cena rb . l 50. 
Horowkz Kazimierz Józef, dr. fil. O handlu detalicznym i jego najnowszych for· 

mac:h, Cena 80. kop. 
Loth Edw~rd. ~a~ania antropologiczne nad mię§niami murzynóv.1. Cena !'jO. kop. 
Łu.bkow~k1 K., inz. techn. O wyrobie torfu opałowego. Cena kop. 30. 
lt\1lle P1.otr. Kamyczek. Cena rb. 1. 
Muter,~1kh Wadaw. O dwu rodzajach prawdy. Cena rb. l,20, 
Oty!osc! przyczyny, objawy, zapobieganie jej i usuwanie. Cena kop, 30. 
Rey ft\1eczys_ław. Napoleon, (Trzy abdykacje): Opowieść w formie drama-

tycznej. Cena rb 1.20 
Rozmowy które ":'Yał Król Salomon mądry z marchołt~m grubym a sprosnym 

a w~sakoz iako o nyem powyedaj ą barzo zwymownym z figurami y zgad
kam1 smeyessnymi. Wydał Ludwik Bernacki. Odbito w 125 egz, Cena egz r: 30. 

Skóra, czyli znaczenie povlłoki zewnętrznej dla ustroju i jej pielęgnowanie. 
Cena kop. 30. 

Stamm Edward. „Caraderistica geometrica" Leibniza I jej znaczenie w ma-
tematyce. . Cena kop, 30· 

Szyller Słe!an, architekt. ,o Attykach polskich i polskich dachach wklęsłych· 
(Odbitka z .Przegląau Technicznego"). Cena rb. 1.50' 

Do nabycia we wszystkich księgarniach, · 1783-1 

i!lll„„ ...... „ ... „ ............. „„ .................. „„ ... 

BUCHAL TERJI 
podwójnej, korespondencji i prawa 
hand1owego, oraz wszelkiej biuro
woac:i, wyucza w krótkim czasie me
toru. pnktyczną i przyspasabia na sa
.1nochieln•co \ra.cha1tera-korespondenta 
, dhptai 5Zef biura Akc, Tow. 

Uuenira VII ~lau . 
gimnazjum rosyjskiego d1>skonały 
francuzki, rosyjski, arytmetyka 
udziela lekcji.. Łaskawe óferty 

Potrzebna auma 

3000 rubli 
na Jfi 2 hypoteki i 

16000 rubli 
na Ni 1 hypoteki. Wiadomość: Przę
dzalniana 37a, Kamiński do 12 w po

łudnie. 

~otrl@~Di l~łUD(J . 
z kaucją do roznoszenia gazet. 
Administracja N. Gazety Łódz

kiej-Przejazd 1. 

Potrze~ny 

dyplomowany nauczyciel 
katolik, 'kawaler, do szkoły prywatnej. 
Oferty wraz z oznaczeniem pensji 
składać w administracji tego pisma 
pod lit .• o. B. K. 8." .17.,7-3 

Dr. Tomaszewski 
powrócił 

ul. Andrzeja 3 Tel, 17-50 
1781-3-1 

Dr. L. Klaczkin 
KONSTANTYNOWSKA 11. 

SJphilis, skórne, wenerrozna 
choroby dróg moczowych. 

LECZENIE SYPHILISU 
EHRLICH-Hb.TA 606. 

Przyjmuje od 8-1 rano i od ó-8 
wiecz., dla dam osobna poczekalnia 

Ul1ki Kin~ iuotowy Ure~rlJńika 1~1~) 
urządza w niedzielę i poniedziałek dnia 7-gó i 8-gó września 

Igrzyska Olimpijskie (biegi, skoki, rzuty) 

Match Footballowy 
„fiennania" (WrolławJ-tódzki Khlb ~nsrtuwy 

1753 mistrzowska. drużyna za r. 1912 

Początek zawodów bez względu na pogodę 
o godz. IO przed południem i o godz. 2 po 

południu. 
Ceny miejsc przy kasie: kupon do loży 1.25, s.iedzące 75 kop., 
wejście 45 kop., uczniowski 30 kop. Bilety wcześniej do naby
cia po cenach zniżonych w księgarni L. Fischera Piotrkowska 
48 i w cukierni Z. Krzyżanowskiego 79. Bilet wMmy na cały dzień. 

Dojazd na boisko tramwajami nr. 3 i 9. 

Dr. med. J. Szwarcwasser 
Piotrkowska 18. 

Choroby wewnętr«:ne i nerwowe. 
Specjalne: choroby, żołądka, kiszek. 
przelJliany materji (cukrowa: podagra 

otyłosć i t. d.) 
Niezbędne dla djagnozy analizy che· 
miczne i bakterjolog. wydzielin i krwi 
w laboratorjµm własnem. Od 11-1 

rano i od 5-7 i pól po południu 

La bora torjum 
Magistra N. SGHATZA 

tódź, ul. Piotrkowska NQ 37. 
Telefon 26-81. 

Badanie krwi na syfilis. 
Wszelkie analizy lekarskie i che• 
miczne: me.cl!!ll, plwocin (gruźlicy• 
krwi, wydzielin dróg meczu• 
pł'ciowych, wody, mleka i t. d 

Choroby uszu, nosa i gardła 

nr. PAŃSKI 
(Choroby nerwo~e i umysłowe) 

POWROCIŁ. 
17280-1 

Powrócił 

Dr. Rosenblatt 
Choreby uszu, nosa i gardł.a 
Przyjmuje od lG-11 r. i 5-7 po poł, 

w niedziele od 10-11 r. 
Uf ica Piotrkowska M 35. 

Telefon 19-84, 

Dr. me~.S. Aronson 
były asystent klinik berlińskich 

Piotrkowska 120. Tel. 31-82. 
Akuszeria i cborebv kobiece. 

od 9-11 rano i od 5-7 po połµdniu. 
W niedzielę od 11-1 ]!O poł. 1'92 

Dr. B. Czaplicki 
Ordynator szpitala Anny-Marji. 

Piotrkowska N! 120. 
Telefon 32•33. 

Dr. M. PAPIERNY 
Akuszerja i choroby kobiece. 
b. ordynator :warsz. uniw. klin. akusz. 
Przyjmuje od 10-11 rano i od 4 i pół' 

do 6 i pół po poł. 

Połudnbwa 23. Telet. 16-85. 
1766-0 

Dr. Henryk Goldherg 
lekarz natzelny szpitala św. Ale~ 

ksandra 

. wyjechał. 
Wraca 25 września, 1769-() 

Dr. Francis~~k Kcziclki~wio~ 
{starszy) 

mies~ka obecnie Przejazd Nr. 8, 
front, l·e piętro. 142. 

Przyjmuje od 91/ 2 -12 i od 6- 8 w. 
Przejazd Ni 8. Tel •• 17-14 

Powrócił 

Dr. L. PR Y 8 U L S KI 
Ulica Południowa M 2. 

Telefon Ni 13-59. 
Syphiłis, choroby skórne, włosów (kos
metyka lekarska) weneryczne, moczo· 

płciowe i niemocy płciowej. 
Leczenie syphilisu salva.rsanemErlich.
Rata „606"-9U (wśródżylnie). Lecze•. 
nie elektryczności~, elektrolizą (usu-1 
wanie szpecących włosów) oświetle•' 

nie kanału (urdtroi;kopia). 
l'rzyjmnje od 8-1 r. i od !Io - 9 PP• 

pa.nie od ó - 6 pp. 
Dla pań oddzielna poczekalnia. 

~r. ~~l~MAU 
powrócił 
Przejazd 36. 

eeeeeeee~ssaeeeeeeeeeeee• 

Ogloszeuia drobne. 
Kto pragnie otrzymać korzystną pG 

sadę niech się a wróci do Kamińskie 
go. I'rzędzelniana 37a. 

Kasa ogniotrwała tanio do sprzeda· 
nia. Wiadomość w Adm. Gazety 

Przejazd 1. 2012 

Potrzebny chłopiec do Dwocarni. :Be-
nedykta N! 1. 2225-2-1 
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Dziś i jutro po raz ostatni -. 
w 7 wielkich częściach, około 3,000 metrów. ',HA N~ BA'' Złota serjn Braci Pathe, naj(i)iekszeJ fnbrVkl 
czas demonstrowania przeszło 2 i pół. go- - f.J · · t dłu" · k ł\ d · ł 
dziny w wykonaniu najlepszych artystów I m SflJID U, PO 3 t111e opornne;iO Zie U 

świata. „Roger la Honte" Jules Hary. 
Niebywały dramat monopolowy!!! Przewyższa „Nędzników"!!! Przewyższa „Ouo Vadis"!!! Tragedj.a z ży• 
cia współczesnego!!! Wstrząsające swym tragicznym napięciem momenty!!! Nie jest żadnym historycznym 

dramatem!!! Pierwszorzędne wykonanie w Europie!!! 

Passe-partout nieważne. H 
Początek przedstawień codziennie o 4 godzinie; do godziny 6-ej ceny zwyczajne. U 

Ceny od 40 kop. 

Dopiero w przyszłym tygodniu ukaże się dramat 
ten w LondyRie, Berlinie, Paryżu i Wiedniu. 

--~~31!,~~~~~~~~~~~~~~~ ..... ~~~~~~·~~·~~~~~~~~~~·\. !J.'j"7-;;,'::i#'~-::?~-·l'---·7·7•7•„•7·i61'-·7•iil!J1'•7•7•7•,ij/lł'•,ij/ll'•il"•l'•7•7f;•7:;;;.7.;,,//1'•#"•7'7'7':-.~ 

~ ~ 
ł Helenów. Dnia 7 WrzeRnia 1913 r. Helenów. '-
f;,~ . '~' i •· · łła kor;yśf Strazv Ognio(l)ej Ochotniczej łódzki ei -• i 
~ ~ l.t\ odbędzie si~ (ł/ 

~ wl 1k z b o d ~" i 1e a a a\'Ja gro o\'Ja ! 
i.~ z niebywałym programem. ~ł! 

: w ogrodzie: K~l[erl K. łtaBIYlłOWlkiego i orkiestry ~lheibłeIGWlkiei. ~~}:;~·órywf:,~~ ~ 
I.~ iłpiewaczych i Resursy Rzemieślniczej.-0 zmierzchu, Straż Ogniowa Ochotnicza Łód7-ka czynna. ~~ 
l.ł\ Ćwiczenia. - Wielka akcja ratunkowa przy wieży. - Pożar. -Ratunek ludzi.-Ognie sztuczne. \li 
ł Na Torze Sportowym: Ko~cert or.kiestry. VII od,dziahi 1?· St. o.~· Atrakcje sportowe ~~ 
~?!I z n1espodz1ankam1, w ktorych bierze udział IO 'I.1owarzystw ~! 
~ sportowych. pomiędzy innemi: Wyścigi klubowe, Biegi rozstawne, Popisy gimnastyczne. \ł! 
~ Wyścigi kołowe, Tańce z pochodniami, wykonane vrzez członków straży ogniowej. - Revelia, ~7 
~ pochó<l z pochodniami. - Kinematograf. ~łł 

l.t' Dla wygody publiczności otwarte będą karczmy „ pod Strażakiem". ~ 
/.& Na zakończenie ognie sztuczne - rakiety brylantowe. ~~ 
I.& Początek o 2 po południu. Wejście 50 kop. dzieci 25 kop. ~ 
l.b K t k' · d · · ~I ~ on ramar 1 me wy a1ą ste. \fi 
I.~ W razie niepogody zabawa odbędzie się dnia następnego. 11s2-s-1 \~ 
A ~ i.Il:"-. ~.e.:..~.4!..~l!!!.·L.L·.~·ceL·L-L·'-'L·L·L•L,L·L-L:.L-L·L·""·"'-"L,~.L,L·L·~.L·;C;L-~ 
„.~,.~ ....... ~ ...... ~~-c:"'" .ęc_:ęe~~~~~~~~~~~~~~~~~ ........ ~"'~ 

Pierwsza Lecznica lekarzy specjalistów 
·dla przychodzących chorych · 

..- 45. Piotrkowska 45 (róg Zielonej), Telef. 30-13. ~ 

Wewriętrzne i nerwowe Dr. I. SZWARCWASSER od 10 - 11 i 41/ 2 - 51/ 2 codziennie. 
Choroby skórne i weneryczne Dr. L. PRYBULSKI. W niedziele, wtorki, czwartki, piątki od 

11/ 2-21/ 2 a Poniedziałki, środy, soboty od 8 - 9 wieczór. 
Choróby dzieci miejsce porad dla matek szczepienie ospy Dr. I. LIPSZYC codziennie od 1-2 pp. 
Choroby chirurgiczne Dr. M. KANTOR od 2 - 3 i 7-8 wieczór codziennie. 
Choroby kobiece Dr. M. PAPJERNY od 3 - 4 codziennie. 
Choroby oczu Dr. B. DONCHIN Codziennie od 9 - 10 rano. 

• Poniedziałek, wtoek, środa, czwartek od 1-2. pp. 
Choroby nosa, uszu 1 gardła Dr. C. BLUM Piątek, sobota, niedziela od g - 10 rano. 

Ar:alizy krwi, w,dzielin• moczu. Badanie mamek. Porada 50 kop. 

Szkoła przygotowawcza 

Jadwigi Zawadzkiej 
Radosna 

wiadomość 
dla wszyst
kich cier pil!!
~ych na łu
pież i wypa-

•1 oo Ull·kłasoweJ izhole Handloooei ień5kiei 
C. Waszczyńsk~~j, Zielona 15, 

Egzaminy wstępne do klac;; przygotowawczych i I-ej zaczną 
się d. 26 sierpnia, do klas wyższych-28 sierpnia. 

Lekcje 1-go września. Podania o przyjęcie przyjmuje kan
celarja szkoły codzienie od 10 ej do 1 ej godz. 

Dyrektor Szkoły P. Foersłer. 
w Lfil2L wg ii& 

VIII kl. zakład naukowy żeński 
z programem męskich gimnazjum klasycznych. 

ZOFJI BADER-LIBISZOWSKIEJ 
ul. Zawadzka 26. 

Egzaminy wstf~pne i poprawkowe I i 2 września, lekcje 3-go. 
Zapisy codziennie od 10-ej do 5-ej. 1110-9-1 

Losy do 2 klasy. 
Cale losy, 1b, 1

!4, jak równiez udziały 
od 1 rb. są do nabycitt w Kantorze 

. Bankierskim 
M. SEGAŁ, Piotrkowska 60. 

tód1~a f a~ry~a · WJru~ów Metalown~ Spaeerowa 17 (dom Akc. Tow. K. Scheiblera) 
przyjmuje chłopców i dziewczynki od lat 6 i pół i grunto
wnie przysposabia do średnich zakładów naukowych. Ilość 
dzieci, ze względów pedagogicznych, ograRiczona. Zapis co· 
dziennie, od 11-2 i od 4-6. Przy szkole wzorowo urzą
dzony zakład freblowski. Początek lekcji 9 września. 

danie wło
sów. Wysy-
łam drogo- Pańska ,M! 74. Telefon 377. 
cenne rady 

i wskazówki Fabryka m3!iZJ'l1 farbiarskich, gięcie i kra· 
bczpłatn5e, I J·anie wszelkiego rodzaju blach do ISm· jm. grubości, Adres: Psycho-Fl'6n.olog Ch. SZ YL-
LER - SZKOLNIK, WARSZAWA, jakoteż robuty w zakres ślusarstwa, tokarstwa. 

miWKNA 25. 1670-3-1 heblarstwa i kotlarstwa wchodzące. 1726- .">2 , 

ese~®t== 1743-3-1 ---- - ·-~,.,..,. 

W)"dawcaa Jan Grodek. W tłoczni J~a. GrQdka, Wiuew&ka. 1i 106a. ftelłaktor; A11na Grodek. 




